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Kraków, niadziela 3 listopada 1918 


Rocznik XXVII. 


miesiecznie 


6K 


(bez odzyłki 3 K). 


W Niemczech miesięcznie 6 m. 


26 h 


Reklamacye otwarte sa wolne od 

opłaty nocztowei. — Redakcya 

rękooiaów we zwraca bezimien= 
nych listów nie uwzględnia. 


z z odsyiką 


Cena numeru 
pojedynczego 


Organ centralny poiskiej partyi socyalno-demokratycznej. 
Wychodzi codziennie o godzinie 5 po I południu. 


Ródakcya i Administracya 
Kraków, Dunajewskiego 5, 
lelefon Redakcyi Nr. 396. 
Telefon Administracyi Nr. 310. 
Konto czekowe Nr. 34.093. 
Fach pocztowy na listy Nr. 116. 
Adres telegr.: Naprzód Kraków, 


Dział inseratowy: 


Grodzka 13, Il. p. Tel. 1354, 
Konto czekowe 910. " 
Ceny ogłoszeń: Za miejsce wier- 
za netitem 50 h, w nadesłanem 
K 150. Głosy publiczne po3 K 
za Wiersz. 


W zaborze austr. woisko polskie obejmuje władzę, 


Lwów zajęty przez wojsko ukraińskie. — Sytuacya w Przemyślu. — Ofenzywa czeska 
na Sląsku. — Zastrzelenie Tiszy. — Czerwona gwardya w Wiedniu. 


EEHEEFSEEBAEWBEBEEJE 
W niedzielę d. 3 listopada 


o godzinie 10 rano w sali „Sokoła“ 
odbędzie się 


ZGROMADZENIE 
LUDOWE 


z porządkiem dziennym 


„SYTUACYA POLITYCZNA“ 
Referują posłowie aucyalistyczni. 


Po zgromadzemiu ruszy pochód demonstracyjny 
gistrat, depulacyu zaś robotnicza uda się 
dyum z żądumiem nałycnmiasiowago za- 
relormy wybarczaj, posspszenia aprowi= 
zacyi i przygotowania oomopilizacyi. 

Towarzyszki i Towarzysze! Robotnicy 1 Żołnie- 
rze powinni się jawić jux jeueu mąz i masowo 

poprzeć żądania robolnicze. 


Prezydynm Rady robotniczej P. P. 3. D. w Krakowie 
JASINSKI ; MiSIOŁEK 


sekretarz, przewodniczący, 


ELEBEEEEEELEEOELEE 


Obecna sytuacya 
a robotnicy. 


Wytworzona przez ostatnie wypadki sytuacya 
stawia naszą klasę rubutniczą przed decyzyami 
donioslcnu. Dzień jutrzejszy może przynieść dale 
ze komplikacye, dalsze powiklania sytuacyi... 

Co czynić? — zapytuje nasz proletaryusz, 

Obecnie — przez piątek i sobotę — obraduje 
w Krakowie najwyższa stała instancya naszej 
party! — Zarząd, wybrany na ostatnim kongre» 
sie. Dulegaci ze wszystkich stron kraju — z ca: 
łem zrozumicnem niezwykłej historycznej odpos 
wiedzialaości — powezmą odpowiednie decyzye 
i zapewne zwrócą się du naszej klasy robotniczej 


` 


z manifestem, który wyrazi żądania robotników _ 


w chwih obecnej 4 poda wskazówka, jak nasz pro 
letaryat ma cziałać. 

Wstrzymujcmy się więc na razie od podawania 
określonych dyrektyw — przed decyzyami Za» 
rządu, które zapaaną dzisiaj. 

Jednakowoż u + K rozwijają się z taką blys 
gskawiczną szybkością, że niema chwili do stra: 
cenia, że cze kać nię możemy — w wielu kwes 
Styach. Terabardziej. że wrogie klasie robotni: 
czej żywioły spieszą na gwałt obsadzać wszygtkie 
możliwe posterunki w spoleczeństwie i wyzykać 
wszystkie możliwości. 

Musimv więc wczwać klasę robotniczą do uja» 
wni:n'a energicznej inicyatywy, do zdwojonej 
czujności, do urworzeni sprężystej organizacył. 

Obejmować posterunki. wzmagać swe wpływy, 
wykorzystać możliwości aprowizacyjne oto 
hasło dnia bieżącego. 

Silna organizacya powinna stać na czele robo» 
tników 1 ująć wszystko w swe karby, aby ruch 
był zorganizowany. aby nie było anarchii, aby 
energia klasy robotniczej niezostała rozpylona — 
bez korzyści. 


Organizujemy się! — szybko, wszędzie — gro» | 


| 
RZĄDU WARSZAWSKIEGO, 


madźmy wszdtkie dostępne nam siły! Czas nie 
czeka. Może być zAapóźno! Więcej sprężystości 
i inicyutywy, 

W Krakowie Rada robotnicza, która niewątplis 
wie natychmiast się zbierze, winna stworzyć pers 
manentną, sprężystą sieć organizacyjną, obejmu- 
jącą gminy przyłączone. Setki zgromadzeń powin» 
ny uświadamiać warstwy pracujące. W razie pos 
trzeby należy módz uruchomić ogół uświadomio» 
nych robotników. 

„Kuryerzk* nęcznymi paszkwilami codziennie 
prowokuje robotników. Przeciwdziałać tej nies 
cnej robocie uważać na prowokatorów! 

Przedewszystkiem położyć kres prowokacyjs 
nemu stanowisku Rady miasta, która — w spos 
sób wprost niesłychany! — do dziś dnia nie do» 
puszcza robotników do prac gminnych, do udzia: 
łu w Radzie. Tym drwinom z zasad demokraty: 
cznych należy położyć kres; z tą prowokacyą na: 
leży skończyć. Klasa robotnicza musi wziąść So: 
bie prawa, których rada kamieniczników jej od: 
mawia. I to natychmiast! Czy pp. kamienicznicy 
myślą sami poradzić z głodem, bezrobociem i 
demobilizacyą? Najwyższy czas skończyć z tą 
hańbą! 

Oryanizujcie się rebotmicv. Najbliższe chwile 
postawią nas wobec odpowiedzialnych rozstrzys 
gnięc ołbrzyn.iej wagi. 

Zarząd partyi da nam dyrektywy zasadnicze. 


ZP.K.L. 


KONFERFTNCYA F. K. L. Z WYSŁANNIKAMI 


Prezydyumn P. K. L. Oubyio dziisaj krótkie po: 
siedzenie z zastępcą komisarza rządu polskiego 
w Warszawie, p, Bądzyńskim. Ks, Czartoryski 
na posiedzeniii gie n'e ziawił. W dyskusyi wylo- 


‘j niło się, że organem rządowym w byłym zab, aus 


stryackinu pozusuaje FP. N. Lu, pacnoużąca Z wys 


Nowy Sącz, 1 listopada. 
Władza wojskowa odebrana. 


Bochnia 1 listopada 
Włsdza wojskowa odebrana. Wszystko w po" 


ka Komendę miasta objął kapitan Dobrodzi: 
c 


W zabierze austryackim wojsko polskie 
obejmuje władzę, 


Lublin, 1 listopada. 

O godzinie 9 wieczór odbyło się tu zebranię 
polskich oficerów garnizonu lubelskiego, pozo- 
stających dotąd w formacyach austryackich, U» 
czestniczyio w niem 300 oficerów. Obecni by 
także urzędnicy Polacy, oraz delegaci oficerów. 
czeskich 1 poiudniowo-stowiańskich. Zebranie 
zagałi porucznik Kuśnierz. Wezwał zgromadze: 
nych do oddania się pod rozkazy władzy pol- 
skiej, Powitał delegata rządu polskiego podpuła 
kownika Pas.awskiego i delegatów czeskich i 
południowo-słowiańskich oficerów. Przewodni- 
czącym zebrania wybrano podpułkwnika Nie- 
siolowoskiego. Porucznik Sosaborski dał infor: 
macye o rozkazach szefa sztabu generalnego 
Roezwadowskiego. 

Podpuikownik Pasławski, dowódca wojsk 
polskich w Lublinie wezwał na podstawie roz- 
kazu prawowitego rządu polskiego w Warsza- 
wie do złożenia przysięgi tej władzy w sobotę 
o g. wpół do ś-tej na placu Katedralnym, do 
bezwzględnego posiuchu przeiożonym i do za- 
chwania stanowczości i spokoju przy odbiera- 


' niu władzy i urządzeń ustępujących władz oku- 


boru; komisarz polski winien być łącznikiem 1 | 


przewodniczącym. Oprócz tego wyrażono życzee 
nie, by magnatów rolnych nie nominowano wogós 
le komisarząni przy P. K. L, 
POŁĄCZENIE KRAKÓW—PRAGA, 
Kraków uzyskał bezpośrednie telegraficzne 
polaczenie z Pragą. 


NIEMIECKIE AWANTURY W CHRZANOWIE. 


Niemcy pobili tutaj kolejarzy, którzy zatrzy:” 


mali niemiecki transport. 


BRYG. ROJA GEN.-MAJOREM. 
Bryg. Roja został mianowany przez czad re” 
gencyjną Wwa W 


Lwów za; tęty przez przez Ukraińców 


Lwów, 1 listopada. 
Polskie Biuro korespondencyjn= donosi: 
Lwów jest zajęty przcz Ukraińców. Objęli oni 
wszystkie urzędy. Stryj jest również zajęty przez 
Ukraińców. W Samborze, Gródku na razie spo- 
kój. Jarosław, Sanok, Krosno w ręka. A pol- 
skich. . 


PUŁK JAROSŁWSKI RUSZA NA LWÓW. 


Z Jarosławia donoszą, że polski puik (34 obr. 
kraj.?) wyruszył do Lwowa, by interweniować 
w dą miasta przez Rusinów. 


Odb eranie władzy woskowej 


i Dękica, 1 listopada. 
Władza wojskowa odebrana. , 


pacyjnych. Wskazał na ultimatum, który rząd 
polski postawił niemieckim w:adzom oxupnacyj- 
nym, żądając od nich, s zj do poniedziałku zgo- 
dziły się na opuszcze zajętego kraju. Sytua- 
cya wskutek tego jest poważna. | 

Podpułk. Pasiawski oznajmił dalej, że na 
rozkaz rządu polskiego objął dowódziwo nad 
polskiem wojskiem w Lublinie i dał obecnym 
wsnazowki co do zachowania się. 

Potem przemówił delegat czeskich i południo- 
wozslowłańskich oficerów, major audytor dr Do: 
rażii, wzywając do bratersuley wspo pracy taro- 
dów słowlaźskich. — Zebranie zakończono 0» 
krzykiem na cześć rządu polskiego i od$piewa” 
niem koty Konopnickiej, 


Zjazd P. S. L. 
Warszawa, 1 listopada. 
Dziś rozpoczął się bardzo licznie obesłany 
zjazd Polskiego Stronnictwa Ludowego z całego 
Kiólestwa. Gibrzymia część uczesiników — sami 
chłopi, jest kilka kokiet, Nastrój bardzo mocny, 
bardzo przeciwrządowy. Niemcy w dalszym 
siggu zachowujący się bardzo butnie, nie wkra- 
czają, choć zjazd, odkywający się w sałi Towa- 


| rzystwa Hygienicznego, jest z ich punktu wi- 


dzenia „niclegalny”. 
Uchwały zjazdu P. S. L. z Królestwa. 


Na odbytym I b. m. zjeździe stronnictwa lu: 
dowego w Kiolestwie zapadły doniosłe uchwały, 
z których podajemy dziś doraźnie drugą i czwarte 
tą, charażt -ryzujące stosunek zjazdu do rządu i 
sprawy wojska. 

Uchwałx I! brzmi: 

Biorac pad t że LEĆ sę rząd Składa się 
wylacznie z przedstawicieli obszarników i fabry 
kanców albo ludzi im bezwzgłędnie oddanych, że 
wszelkie obietnice i hasła demokratyczne są w 


i jegu ustach pustemi słowami: 


+ 


1 


+ OSE O „77 
2 


h 


1 
„„NAPRZOD"” 


Fa 


że ten rzad partyjny powstał naprzekór zastrze: 
żeniom stronnictw ludowych, 

że dotychczasowa jego działalność nie ujawnia 
nawet dobrych chęci do usamodzielnienia Polski 
z pod obcej przemocy i urządzenia jej w ducnu 
demokratycznym ń. 

że rząd ten nie potrafił dość mocno upomnieć 
się o Piisudskiego i więźniów politycznych, nie 
poirafił dość stanowczo zaprotestować przeciwko 
rujnującym kraj rekwizycyom, nie poczynił kro: 
ków dla szybszego zjednoczenia rozdartej naszej 
ojczyzny i połączenia z Królestwem zaborów aus 
stryackiego i pruskiego. 

Zjazd P. S. L. odmawła rządowi temu swego 
zaułania, zestrzegając ludowi polskiemu prawo 
czynnego protestu, © ile do tego zajdzie potrzeba. 

Uchwała IV w sprawie wojska brzmi: 

Pogieważ w chwili ostatecznego usuwania się 
wojsk i urzędów okupacyjnych, Polska nie może 
stanąc wobec sąsiadów swoich bezbronna. Zjazd 
P. S. L. uważa utworzeniessię wojska narodowes 
go za sprawę konieczną i pilną. 

Po 4:letnich jednak tak smutnych doświadczes 
niach w tej mierze lud polski stwierdza, że jedy: 
nym człowiekiem, dającym mu rękojmię, że 
wojsko polskie powstanie szybko i sprawnie i nie 
będzie użyte w ntersie jakiejkolwiek partyi czy 
stanu, jest Jćzef Piusudski. Dotychczasowe kroki 
rządu, powołujące na czoło wojsko i do jego 
tworzenia ludzi niczem niezwiązanych, nietylko z 
sprawą armłi narodowej, ale nawet z Polską, uja» 
wniają obłudne nadużywanie imienia Piłsudskie» 
go, jako ministra wojny i napawają lud polski os 
bawą, że jego zapał do wojska zostanie zmarno« 
wany, a Samo wojsko zwyrodnieje i stanie. się 
białą gwardya, broniącą interesów stanowych. 
Wobec tego w dotychczasowych warunkach 
zjazd P. S. L. powstrzymuje się od poparcia wer: 
bunku. 

Jedynie Sejm wladny jest stanowić o podatku 
krwi, t. j. dokonań poboru. Ogłoszenie poboru 
przez Radę Regncyjną Zjazd uważa za nikogo 
uieobowłązujące bezprawie i czyni rząd za to 
adpowiedzialnym, 

WNIGSEK DODATKOWY. 


Ponieważ sprawa tworzenia wojska ani na 
chwile odkładaną być nie może, przeto do czas 
si zwołania Sejmu lub wytworzenia rządu, pos 
dadającego zaufanie narodu, popieramy ze 
wszyśtkch sił i wszelkiemi sposobami P. O. W. 
| oeganizacye wojkowe, będące pod komendą 
Piłsudskiego i jego podkomendnego pułkownika 
Śmiglego. 


e = o e = 
.  Zjażd sejmików. 
Warszawa, 1-go listopada. 

Dziś zebrał się zjazd sejmików  okupacył 
niemieckiej, odroczony z przedwczoraj dla wy- 
czekania odpowiedzi Beselera w sprawie rekwi- 
zycyi. Rząd oświadczył, że w razie odmowy Be- 
selera sam wyda zarządzenia. Beseler miał dać 
odpowiedź do 48 g. Dziś po upływie owych 48 g. 
oświadczył, że odwleka odpowiedź jeszcze na % 
gdz. tj. do 4. KI. i — odroczono zajzd do 4 XI. 
Rząd nie wydał zarządzeń. 


Rozporządzenie szefa 
głównego sztabu polskiego. 


Warszawa, 1 listopada. 

Dziś ukazało się tu następujące rozporządze- 
MIE: 4 

Książę Witold Czartoryski jest mianowany je- 
neralnym komisarzem rządu polskiego i w naj- 
bliższym czasie przejmie zarząd od jeneralnego 
parkownika namiestnika hr. Huyna. 

Główną komendę wojskową w Galicyi ma aż 
45 dalszych rezporzędzeń jen. dyw. Puchalski. 
Połom wojskowym komendantem w Krakowie 
jest pułk. bryg. Roja, dła Lwowa jest naznaczo- 
ny jen. hr. Lamesan. . i 

Polskie wojskowe ‘oddziały należy nątych- 
miast uroczyście zaprzysiądz według formnłki 
przysięgi z dnia 13 pazdziernika; ludność cywil- 
ną, przez przybicie plakatów, przy użyciu wszel- 
kich środków, wezwać do zachowania spokoju 
i porządku. Ludność nienolskiego pochodzenia, 
jak długo zachowuje spokój, traktować jako za: 
przyjażnioną. 

Wojska austryacko-węgierskie, jakoteż ewen- 
tualne oddziały niemieckie należy traktować ja- 
ko sprzymierzone. Ich odmarsz nastąpi dopiero 
po pełnem uregulwaniu stosunków. Przejeżdża- 
jące transporty tych wojsk należy możliwie 
szybko przepuścić. a 


| Polskie odiziały noszą mundur kyłego korpu- 


su pcsiłuwego. Gdzie to jest niemcżliwe przy- 
najmniej po.skiego orzeika na czapkach. Ewen- 
"taalne. oddziały ukraińskie należy uważać za 
zaprzvjaźnione' o ile zachowują najpełniejszą 


[PWS Sn = 


neutralność. O ile starcia są nieuniknione należy , 


TOZ- 
brojenia tyck oddziałów, 
Szof głównego sztabu polskiego jen. dyw. 
Rozwadowski, 
Warszawa, 1 listopada 1918 r 


Wilson a granice Polski. 


Z Warszawy przytaczają treść oświadczenia 
Wilsona co do wschodnich granic Polski, które 
zarysował on na posłuchaniu, udzielonem Dmo- 
wskiemu i Paderewskiemu — tak: , Prezydent 
Stanów oraz cała koalicya uznaje prawa Polski 
do Chelmszczyzny, Podlasia i Galicyi Wscho- 
dniej, aż po Kamieniec Podolski. 

Wilson miał się wyrazić przytem, że szczęśli- 
wy jest z możności dopomożenia wogóle Pola- 
km i spłacenia długu za, czyni Kościuszki, Pu- 
łaskiego i innych, którzy walczyli o nispodle- 
głość Ameryki. 

Tej wagi przemówienie, choć 
prawdopodobnie, wymaga rzecz jasna, 
twierdzenia jęszeze co do autentyczności. 


4 
brzmi bardzo 
po ~ 


Z frontów bojowych. 


Na póinoc od rzeki Lys Belgijczycy atakują 
w kierunku Gandawy. 3 

Między Lys a Skąłdą Niemcy ponieśli klęskę 
i cofnęli się. Obecnie walki się toczą, koło Cruys- 
houten i Nokere, a więc w odległości już tylko 
8 km od Audenarde. 
Ż Nad Aisne, poniżej Rethel, Francuzi zajęli 
Chateau-Porcien (3 km pod górę rzeki od Her- 


natychmiast przystąpić do dobrowolnego 


py). 

Dnia 30 października parlamentarynsze at- 
stryaccy, z generałem von Weber na czele, udali 
się do włoskich rowów celem wdrożenia roko- 
wań o zawieszenie broni. 

Na wetżwanie Wydziału bezpieczeństwa mia- 
sta Tryestu marynarze koalicyjni lądują w 
Tryoście. 

Niejasnem jest, co się dzieje w Polt; pewnem 
jest dotąd tylko, że leżący tam w porcie dread- 
nought austryacki „Viribus unitis“ wyleciał w 
powietrze. 

Rozkaz cesarza Karola przekazuje austryacko- 
węgierską flotę wojenną jngosłowiałskiej Ra- 
dzie narodowej. 

Wojska austryackie oraz niemieckie już cal- 
kowicie opróżnity Serbię. 

Austryacka flotyla dunajowa uznała nowy 
rząd węgierski i broni się na dolnym Dunaju 
przeciw Francuzom. 

Według pogłoski zapewne mocno przedwcze- 
snej, wojska koalicyjne a mianowicie poleko- 
amerykańskie(?) jużby dotarły były do Stani- 
sławowa. i 

W Mezopotamii, nad górnym Tygrysem (pra- 
wdopodobnie na pograniczu Armenii) komen- 
dant- rozgromionej armii tureckiej Izmael Haki 
basza, wraz z niedobitkami swej armii (około 
półtora dywizyi) poddał się Anglikom. A zatem 
dla Anglików droga do Armenii jestbwolna. 


Z ostatniej chwili. 
NIEMA ANGLIKÓW W LUBLANIE. 
Wiedeńskie zastępstwo słowieńskiej Rady Na: 
"rodowej oświadcza, że według dziś otrzymanych 
przz nie autentycznych władomości z Lublany, 
| doniesienła o przybyciu wojsk angielskich do Lu: 
| blany nie odpowiadają rzeczywistości. W Lubla- 
| ni panuje zupełny spokój, Również z Tryestu 
donoszą, że ani w gamem mieście, anł na Pobrze: 
żu nie wylądowały żadne obce wojska. 
| TURCYA ZAWARŁA ZAWIESZENIE BRONI! 
Reuter dowiaduje się, że zawieszenie broni z 
Turcyą zostało podpisane w czwartek w południe. 


p yz 


KRONIKA. 


i Kraków, sobota 2 listopada. 

' ZEBRANIE PEŁNEJ RADY ROBOTNICZEJ 
W KRAKOWIE odbędzie się we wtorek dn. 5 
b. m. o godz, 7 wieczór w sali związku stowarzyz: 
H p. Sprawy bardzo ważne. Obecność każdego 


| ezłonka R. R. jest konieczna. 


| swych 


(rob, ul, Dunajewskiego 5. Początek o œ łu. 7 


| 


KOMISYA FINANSOWA i organizacyjna 
Rady robotniczej odbędą swoje posiedzenie w. 
poniedziałek, 4 b. m, o godz. 7 wieczór w lokalu 
zwizku ul. Dunajewskego, IN p. Proismy człon- 
ków obu tych konisyi o punktualne przycie. 

NA ODWACHU. Orzci utwierdzony me na 
skrzydłach  podobizmo Piisudskiego i 
Hallera. Koło godziny pierwszej zbiera się tłum, 
oczekujący zmian ywarty. Okazuje się, po cza- 
sie, że wartą zmieniona nie będzie. Kompania. 
ani obsadziła służbę musi pełnić służbę druga 

ę. 

Dowiadujemy się w związku z tem, że dla żoł- 
nierzy nie można było dostać na mieście obiadu. 
Znakomita firma p. Hawełki nie chciała wydać 
Pa na formalny kwit podpisany przez bryg. 

ę. 

Nasi wielcy kupcy powinniby odpowiednio 
zareagować na ten glupi i bezmyślny postępek 
bogatej firmy, odmawiającej w tak waźmych 
chwilach obiadu dla kilkudziesięciu żołnierzy 
na formalny kwit komendy polskiej. 

Z RADY M. Na wcrorajszem zebraniu Rady 
miejskiej uchwalono odbywać codziennie po- 
siedzenia Rady w permanencyi. 

ZARZĄDZENIA W SPRAWIE PORZĄDKU 
I W SPRAWACH  APROWIZACYJNYCH. 
Zamknięcie lokali wyszynkowych. Prezydyum 
miasta zarządziło zamknięcie, ze względu na po» 
rządek i spokój w mieście, wszystkich lotali go» 
spocniosgzynkarskich, w których podaje się nas 
poje wyskokowe, z wyjątkiem lokali pi>rwszo” 
rzędnych przez piątek, sobotę i niedziele." 

Zarządzenia `P. K. L. w sprawach el momi 
cznych. P. K. L. poteciła Kraj. Urzędowi Gespod. 
by przejmował dla Galicyi funkcye wiedeńskich 
centralnych organów przydzielczych dla wyro- 
bów a aa surowców i artykułów poes 
mocniczych, jakoteż skór wszelkiego rodzaju. 
żelaza, metali i t. p. i aby funkcye te wykonywał 
w imieniu rządu polskiego. >; 

Wszystkie krajowe przedsiębiorstwa przemysłow 
we i hundłowe, oraz wszystkie władze ; dminis 
stracyjne. obowiązane sa bezwzględnie stosować 
się do zarządzeń, które K. U. G. na tej zwadzie 
wyda, i 

Na ostatnich konferencyach, odbytych vr spea» 
wie aprowizacyi ludności w zboże, wzgłedi 
roby młynarskie, zastępcy producentów 
czyli gotowość bezzwłocznej dostawy n 
kontyngentów, skoro tylko bedzie pewnem, % 
wykupione zboże idzie na rzecz tutejszej ludności. 

Wobec zarządzonege zamknięcia kmaju, Prezy« 
dyum P. K. L. zwraca się z gorącym apelem do 
wielkich i malvch producentów, aby bez zwłoki 
przystąpili do dostawy zboża i paszy, i zapewni 


|dudności zaaprowizowanie ich w potrzebne arty 


kuły. Pręże"rom'P, K. L. wezwało też stanowczo 
przedstawicieli kupców, by wpłynęli na obriżenie 
cen i wszystkimi stojącymi do dyspozycyi środo 
kami zwalczali handel paskarski 4 zniweczyłi ora 
gie lichwiarskie. 

KAROL PELLER, towarzysz drukarski, przes 
żywazy lat 47, zmarł w Krakowie we czwartek 
31 z. m. Pogrzeb odbędzie się w niedzielę o godz. 
3 po południu z domu pczedpogrzebowego ne 
cement irzu krakowskim. 1 

W SPRAWIE SZKÓD. Najwyższy czas, aby tes 
raz, gdy hiszpanka już wygasa, władze odnośne 
jak najprędzej uruchomiły wszystkie uczelnie. 
Młodzież w tych czasach pnzejściowych stanow- 
czo nie powinna wychodzić z pod opieki . ued- 
zoru swych wychowawców. Należy ją jakuajsu- 
mrienniej zająć pracą związamą z jej wiekiem. 
a pie dopuszczać do tego, by rhodziła luzem, i 
utrudniała swą ciekawością normalny przebieg 
życia na mieście. 

BACZNOŚĆ TOWARZYSZE AKADEMICY!. 
W poniedziałek, dn. 4 listopada odbędzie się o 


-godz. 7 wieczór w sali biblioteki Związku Stow. 


rob. Dune jewskiego 5, III p., poufne zebranie pol- 
skiej młodzieży socyalistycznej. Na porządku 
dzieńnyrn sprawy wielkiej wagi. Za zwołujących: 
W. Jeż. i 
WIECZOREK z tańcami pod kier. p. C'orzes 
lanogo urządza w niedzielę 3 hstopada b. tr. Or- 
ganizicya introligatorów, w salach związku „stow. 


ma 


w woj r. 


ZAWSZE I WSZĘDZIE pierwszeństwo mieć 
będzie program kinoteatru „Sztuka“, na ktrórego 


 ckranie oglądać można obecnie przepyszny dra: 


mat „Promień światła w ciemności”, oraz pelna 
humoru kamedya „On jest ojcem!* „W promie: 
nin światła w ciemności” prawdziwe święci try- 
umfy głośna artystka Mia May, której występy 
ilustruje Świetna orkiestra „Sztuki“. 1300 
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NAPRZÓD” 


Konflikt polsko-ruski 
i wypadki w Przemyślu. 


(Koresp. „Naprzodu“). 
Przemyśl 1 listopada. 
Wiadomość o poddaniu się jen. Puchalskie- 
go komisyi likwidacyjnej jest nieprawdziwą. 
Rozegrały się tam w ostatnich dwóch dniach 
pażdziernika następujące wypadki: 
Wieczorem dnia 30 października skonstatowa- 
no wśród pułków austryackich, rozlokowanych 
w okolicy Przemyśla, pewen niepokój. Odnosi- 


ło się to przedewszystkiem do oddziałów woj- | 
zkowych, mających znaczny procent żołnierzy | 


narodowości ukraińskiej. Nazajutrz rano ukra- 
icy 10 putku piechoty w %urawicy rozbroili 

ejszość polską tego pułku, internując ją w 
koszarach, Celem ich akcyi był marsz na Prze- 
myśl „osadzenie w mieście przygotowanych już 
urzędników ukraińskich i w ogólności objęcie 
rządów w mieście przez ukralńską Radę naro- 
dową. 

Równolegle i równocześnie z głównym oddzia- 
łem w Żurawicy miały z innych okolicznych 
wsi maszerować mniejsze oddziały żołnierzy u- 
krąlńskiej narodowości wraz z okclicznem wło- 
ściaństwem na miasto. 

Jenerał Puchalski, który właśnie w tym dniu 
obr jmował komendę wojsk okręgu przemyskie- 
go,po swoim poprzedniku, zabrał się do zorga- 
nizowania obrony miasta. Szanse z jednej i dru- 
plej strony były bardzo wątpliwe. 

flleszkańców ogarnęło wrzenie. Pod staro- 
stwem tuż przy moście prowadzącym na Zasa- 
nie zatoczono karakiny maszynowe i ustawiono 
ałonów-Polaków 6 pułku konnicy austr. 

W tej grożnej sytuacyl towarzysze nasi nie 
zaniedbali niczego, by uchronić ludność prze- 
myską od katastrofy. Przedewszystkiem vdali 
się z posłem Dr Liebarmanem do ratusza, udzie 
ragtrzeglii mię stanowczo i energicznie przeciw 
zagarnięciu zarządu miejskiego przez jedną par- 
tyg, jak to zamierzali, korzystając z chwilowego 
zamętu, narodowi demokraci. Poseł Dr Lieker- 
man przez cały dzień utrzymywał kontakt z jen. 
Pychalskim, dążąc do uniknięcia rozlewu krwi 
42 żądając porozumienia z miejscowem kiero- 
wyictwem politycznem Ukarińców. Popoludniu 
tegoż dnia po licznych konferencyach wreszcie 


przedstawiciele ludności polskiej jakoteż ukra- | 


łńskiej wyraziH swoją zgodę, by ustrój admini- 
stracyjny w mieście pozostał niezmieniony i by 
datychczasowe wiadze urzędowały nadal jako 
wadze neutralne do rozstrzygnięcia sprawy 
wschodniej Galicyi przez kongres pokojowy. Po 
dokonanem porozumieniu ukraińscy żołnierze 
zaprzestali dalszej akcyi i spokój zapanował w 
Przemyślu. Czy stan ten długo potrwa, niewia- 
domo. Każdy sobie zdaje sprawę, że żyjemy w 
niezmiernie trudnych warunkach. Partya jak 
dotąd, czujnie będzie stała na straży 1 wszyst- 
ko uczyni, co w jej mocy, by stłumić orgię szo- 
u w zarodku. Wszyscy tu uważamy nie- 
uchronną konieczność porozumienia z narodem 
nkralńskim, 
Pertraktacye z Rusinami podpisane. 
P: B. K. donosi: 


U nas spokój i porządek. Rano do g. 11 sto- 
sunki panowały tego rodzaju, jak za czasów 


MARYUSZ ZARUSKI. 


o 
Na morzach dalekich. 
Matsuri. 
(Dokończenie), 

Wracały oto z pięknej świątyni, gdzie chodzi: 
ty pomiędzy licznemi bóstwami jak wśród grona 
bsdzo dobrych swoich starszych znajomych. — 
Składały im w darze kwiaty lotosów lub chrye 
zamtemy ze szczerego dziecinnego serluszka, ot 
tak, żeby im pachniały, bo przecie kami muszą 
tik samo lubieć kwiaty, jak one. Nawet stary bóg 
Sziju—Ro z ogromną głową i łysiną uśmiechał 
stę do nich, gdy wtykały mu w dłonie kwiaty. 
Koło niego stoja ma straży: żuraw tsuri i żółw. 
Maleńka Minomoto siadła nawet żółwiowi na 
grzbiecie. A 

Zatrzymywały stę potem przed Tossi—Koku i 
Bizżamonem, ale najdłużej przed dobrym Gote- 
jem, który tak lubi dzieci i łaskawą Bentan, która 
ma kilkanaście rąk. 

Przed ołtarzem Buddhy złożyły resztę kwiatów 
z pobożnem życzeniem, ażeby potrafiły mu kie» 
cyś w przyszłości dorównać i skierowały się do 
wujścia. 

Po drodze wstąpiły jeszcze do kapliczki lisa— 
Kitzne, chwalac jego spryt i mądrość i śmiejąc się 
z jego sztuczek. zwłaszcza tych, które z małpą 


W 


nrmalnych. O g. 11 garstka, studentów byłych 
legionistów pod komendą kilku oficerów Pola- 
ków z armii austryackiej i oficerów legiono- 
wych ruszyła bez broni na dworzec kolejowy, 
gdzie przy pomocy kolejarzy zajęła dworzec i 
rzuciła się na koszary 45 pułku piechoty. Ko- 
| szary zajęto, zdobyto broů. Rusini uciekli 

| Wojsko polskie zajęło wszystkie koszary, 
| 

i 

i 

| 


odwach i objekty wojskowe. Polacy sprawiaja w 
mieście straż bezpieczeństwa. Starosta tutejszy 
nowej władzy polskiej dotąd nie uznał. 

Generał Puchalski odczytał oficerom telegram 
od rządu polskiego, podpisany przez gen. Roz- 
wadowskiego z Warszawy, że ks. Witołd Czar- 
toryski miamowany został generalnym komisa- 
rzem. Komendantem na Galicyę został miano- 
wany generał Puchalski. Generał Puchalski 
mianował komemdantem wojsk polskich w 
Przemyślu kapitana Karola Grodziekiego. 

Na razie urzęduje tu komisya tymiczas. złożona 
z 4 Ukraińców i 4 Polaków, która objęła rządy 
neutralne aż do rozstrzygnięcia przez miarodaj- 
ne władze. Caly Przemyśl obsadzony jest przez 
polską wartę honorową. W ostatniej chwili za- 
ciągają Ukralńcy poszczególne posterunki. Zre- 
szłą w mieście spokój, oprócz nje wieln rabun- 
ków na przedmieściach i oprócz wybryków nie- 
dorostków nie było na razie żadnych poważniej- 
szych zajść. 

Most w Przemyślu nie jest wysadzony w po- 
wietrze. 


Objęcie Sląska przez wojsko 
i władze polskie. 


W Cieszynie panuje niesłychana radość, We 
czwartek wieczorem nadszedł z komendy kra- 
kowskiej telegraficzny rozkaz, że komendę 
nad garnizonem cieszyńskim ma objąć naj- 
starszy rangą oficer polski, Bezzwłocznie za- 
alarmowanoe wojsko, komendę objął nadpor. 
Matusiak, który też garnizon zaraz zaprzysiągł 
na wierność rządowi polskiemu, poczem zwol- 
| niono pułkownika Gernta, obsadzono dworzec 


| objekty wojskowe. Przed samym tym faktem 
zjawili sią w koszarach dwaj niemieccy kapita- 
mowie, ażeby uniemożliwić objęcie komendy 

| pzrez polskich oficerów, 


| kownik urządzić zamach na podoficerów pol- 
| skich i czeskich. W tym celu zarządził zbiórkę 
wszystkich podoficerów polskich | czeskich 

(Vergatterung) i kazał ich obstąpić żołnierzom 

niemieckim, z nasadzonymi na karabinach ba- 

gnetami. 
|  Podołficerowie jednak golemi rękami rozer- 
| wall kordon i udali się do swoich żołnierzy, 
| którzy właśnie zbrolli się na alarm. 
| Tak więc ostatnie wysiłki niemieckiego ko- 
| mendanta spełzły na niczem. 
| W nocy jeszcze wysłano trzy plułony do Sko- 
| czowa celem zajęcia tamtejszego dworca kole- 
| jowego, władz i stacyowanego tamże oddziału 
karabinów maszynowych. Skoczów jest już w 
rękach naszych. 

Idnia kolejowa z Frydku do Bielska, z Bogn- 
mina do Mostów przy Jakłonkowie i z Bogumi- 
na do Dziedzic obsadzona jest przez oddziały 
polskie. 


brażał te sceny, w których dowcip lisa zawsze 
był górą. 

Szły teraz rozradowane, szczęśliwe, swobodne, 
unosząc wspomnienia różnych dobrych istot, któs 
re nad życiem człowieka czuwają i bronią go 
w potrzebie od złych demonów. Życie jest dobre 
i piękne. 

Ostatnie szeregi już mię mijały, gdy z dołu oz 
dezwały się tony melodyi, tak dobrze ze szkół 
w Japonii znanej. Wnet masa dziecięcych gło: 
sów przyłączyła się do niej i cały ten tłum jak 
stado ptaków barwny śpiewał w jeden ton zgo: 
dnie: 

„lwoha mihiheto"... 

„Kolor i zapach znikają. Czy jest coś stałego 
na naszym świecie? 

Dzisiejszy dzień zanurzy! się w bezdenną oz 
tchłań nicości. On był tylko znikomem podobień: 
stwem snu i nie zostawił po sobie najmniejszego 
niepokoju". 

Dosłownie pieśń ta, w której zebrane są naj: 
główniejsze dźwięki japońskego jezyka, brzmi: 

„Iwoha nihoheto tzirinuru on. Uagajjo lareco 
tzune naramu. U ujji okjjama kefu kpjjete. Azaz 
ki jijumemizi ehimo sezu un“. Przyp. aut. 

schodzili coraz niżej, coraz niżej i dalej rozles 
gały się głosy dziecięce, aż roztopiiy się zupełnie 
iw dalekim szumie morsa. 


kolejowy, pocztę, milicyę gminną i wszystkie | 


Ze swojej strony chciał również pewien pnł- | 


Sarą wykonał. Szereg obrazów na ścianach wyos 


| N d a r - Li 
apad Gzechów na Bogumin. 
| (Koresp. „Naprzodu”), 
Bogumin, 1 listopada. 

Od kilku dni Rada Esięstwa Cieszyńskiego 

dzierży władzę. Wójtowie powiatu  cleszyń- 
| skiego i jabionkowskiego już złożyli przysięgą, 
( duchowieństwo ewangielickie oddało się do dy- 
spozycyi władzy narodowej. Wójtwie frysztac- 
kiego powiatu dzisiaj zebrali się we Fryszłacie. 

Chociaż prezydent kraju baron Widman „nie 
zgodził się* na oddanie władzy Polakom, pro- 
ponując dyrektoryat, w przekonaniu, że uda się 
Śląsk dla Niemców uratować, Rada Narodowa, 

| objęła fawiycznie, przy pomocy części załogi w 

| Cieszynie, miasto w swoje panowenie. Komen- 

| dantem został p. Matusiak, wszystkie inne wła- 

| dze poddały się Radzie. Pułkownika zaare- 

| sztowano i po złożeniu słowa honoru zostawiło- 
no w mieszkaniu. 

W Boguminie zgłosiła się 20. X. w imieniu 
Rady Narodowej tow. Kłuszyńska do naczelnika 
stacyi, poczty i komendanta wojskowego z za- 
wiadomieniem, że Rada Nar. obejmuje władzę. 
Już chodziły wieści, że Czesi chcą obsadzić Bo- 
gumin. Wieczorem członkowie Rady N. Dr Ku- 
nicki, Dr Olszak i D. Kłuszyńska doszli do po- 

| rozumienia z władzami kolejowemi, Stwierdzo- 
| no oświadczenie Gzechów, że na Bogumin nle 
| 
j 
i 


| 


reflektują. Tymczasem 1. listopada rano, zje- 
chali do Bogumina Dr Witt 1 Dr Pelz, zajęli sta- 
cyę w imieniu „Narodnego Viboru“, zamłano- 
wali komendantem Czecha kapitana Szwaba. 
Tow. Kłuszyńska natychmiast udała się na 
stacyę, założyła protest, poparty przez setki 
wzburzonych ludzi. Przez dwie godziny trwały 
układy. Tymczasem Czesi sprowadzili automo- 
bilem positki z Ostrawy. Sytuacya stała się gro- 
źną. Sprowokowany tłum Polaków otoczył au- 
tomobil i nie pozwolił wysiąść 30 żołnierzom. 
Znowu członkowie Rady N. tow. Kłiuszyńska, 
ks. Rrzóska i Kotas ostrzegli p. Szwaba, żeby 
wojsko natychmiast cofnął, bo Inaczej będzie 
nieszczęście. Po długich pertraktacyach, Czesi 
nstąpili, poddając się jak mówili „przemocy“. 

Porucznik Kopecki objął zaraz komendę sta- 
| cyi, Tymczasem nadeszło trochę wojska, tak, że 
| do wieczora zapanował znowu spokój. 

Do zebranych tłumów i wojska przemówił p. 
l Kotas, Kluszyńska i Gallas, wśród śpiewów ro- 
zeszli się zebrani, w przekonaniu, że Bogumin 
zostanie przy Polsce. 

Napad Czechów na Bogumin z przeważającą 
ludnością polską jest prowokacyą, któa mogła 
doprowadzić do nieszczęścia. 

Jeszcze na inne gminy wyprawili się Czesi, ale 
nigdzie nie micii powodzenia bo ludność polska 
pędzi Czechów, gdzie się tylka pokażą. 


Rewolucya w Wiedniu. 
Rada żołnierska w Wiedniu. 


Dzienniki donoszą o wczorajszem konstytuująs 
cem zebraniu rady żołnierskiej: Po uchwaleniu 
| utworzenia armii niemieckosaustryackiej, zapro» 

ponował pewien porucznik utworzenie gwardyi 

narodowej. Propozycyę tę przyjęto z zapałem i 
| zdawało się, że wszyscy się na nia zgodzą, gdy 


OZ 


Zacząłem sam schodzić pełen myśli o dalekiej 
swojej ojczyźnie i oświeconej Europie. 

Czy tam pojęliby treść onej śpiewki? o tym 
dniu, który był tylko znikomem podobieństwem - 
snu j nie zostawił po sobie żadnego niepokoju? 

Wyobrażałem sobie Wojtków i Jaśków, a cho: 
ciużby Jean'ów, John'ów i Johannów, śpiewają: 

| cych „Iwohę”* i mimowolny gorzki uśmiech za: 
| gości! mni w duszy. Czy raczej pieśń o straszlie 
| wej potędze, zaganiającej biczem rzesze do po» 
słuchu nie jest odpowiedniejszą dla ich zrozue 
mienia? Chyba większa od Oceanu Spokojnego 
głębia oddziela te dwa światy od siebie. Na ró» 
żnych łodygach wyrastają różne kwiatv. Czy 
| chryzantem; istotnie zapachu nie mają, czy nas 
| sz: tylko powonienie stępione? 

| Mój riksza, jakkolwiek nie proszony. czekał na 
mnie na dole. 

Po szereg: ukłonów i powitań. przyponiinają: 
cych tym razem czkawkę. zaprosił mię do ele: 
ganckiej swej „bidki” ; pędem ruszył z miejsca. 

Na drugi dzien podnieśliśmy kotwicę. 

| A kiedy od Srczurzej Wyspy po raz ostatni 

spoglądałem na szczerdatą linię KomypirasJany, 
a za mią Jnzzatake i Cbhokwazanu. żał mi sie 
zrobiło puszczać kraj wschodzącego wiecznie 
stońca. nad którym unosić sę zduwai duch wiel- 
kiego ŚrE'lae=VMuni, błoresławiącego. cziewieka 
|na £ matsuri“. 


nagle zabrał głos żołnierz nazwiskiem Haller i 
oświadczył się przeciw utworzeniu gwardyi na: 
rodowej, gdyż byłaby ona zarodkiem dalszych 
wojen. Haller oświadczył, że jest socyalnym re: 
wolucyonistą i wśród oklasków swoich towarzy: 
szy zaproponował utworzenie czerwonej gwardyi. 
Wrioskodawca w końcu opuścił zgromadzenie 
wraz ze swymi zwolennikami, jako komendant 
czerwonej gwardyi. Gdy opuszczali zgromadze: 


nie odezwały się protesty burżuazyjnych uczes | 


stników zebrania. Udali się oni pochodem przez 
Rimgstrasse koło ministerstwa wojny i doszli spo» 
kojmie poc pomnik „Deutschmeistrów*" przed kos 


Szarami Rossauskiemi. Tu przywódcy wygłaszali | 


mowy do tłumu. Tymczasem z pośród obecnych 
wydzieliły się grupy i pociągnęły przed główną 
hramę koszar Rossauskich. 

W czwartek wieczorem o godz. 10.15 ukonstys 
tuow się w sali rady stanu prowizoryczny cens 
iralny wydział żałnierski. Delegaci tego wydziału 
odbiorą wraz z delegatami rady stanu Ślubowanie 
od wojska garnizonu wiedeńskiego, a w najbliże 
szych dniach od wojsk państwa niemiecko-au= 
stryackiego. Równocześnie zostaną wojska wez 
zwane, aby wybrały z pośród siebie wydziały 
żołnierskie, które następnie wybiorą stały żoł: 
niznski wydział centralny. 


Demonstracye żołnierskie w Wiedniu. 
Próba zajęcia parlamentu. — Czer- 
wona chorągiew na parlamencie. 


Od rana pada w mieście ulewny deszcz. Na 
zarządzenie władz su zamknięte wszystkie ka» 
wiarnie 1 restauracye. 

Od wczesnego rana przeciągały ulicami mła: 
sta, szczególnie na Ringu i przed parlamentem 
wielkie tłumy żcinierzy, Pod golem niebem od: 
bywali zgromadzenia, na których żołnierze i pod: 
oficerowie wyglaszali mowy w duchu rewolucyj: 
nym. Po południu próbował jeden oddział żoł: 
nierzy obsadzić parlament. Chciano wtargnąć do 
wnetrza i zaaresztować niemiecką Radę stanu. 
Pollcya obsadzila rampy parlamentu i nie dopu: 


szczała tłumów do wnętrza, Żołnierze wywieslli | 


czerewoną chorągiew, którą jednak wnet pol- 
cya usuneła. 

"W gmachu parlamentu zjawiła się potem de= 
piłacya niemieckosaustryackich organizacyi' woj: 
skowych i zażądała od rady stanu zaaresztowania 
kaprala Hallera, rzekomo pochodzcego z Galicyi, 
który występuje jako przywódzca elementów 
bolszewickich. Rada stanu oświadzyła, że niema 
dotychczas -powodu do zaaresztowania Hallera. 
Uczyni to jednakowoż z chwilą, gdy się okaże 
potrzeba. 


Z Rady żołnierskiej. — Hasła bol- 

szewickie. — Starcia. 

30 z. m. odbyło się w Wiedniu zebranie rady żoła 
nierskiej. Sala była przepełniona żołnierzami. — 
Zgromadzenie otworzył niem. socyalny demokra= 
ta, który wystąpił przeciw dynastyi, jednakowoż 
wzywał do utrzymania porządku i zachowania 
spokoju. 

Pewien nadporucznik ù kapitan artyleryi ze 
Shockera: oświadczył się za ideami socyalisty» 
cznemi i oświadczyli gotowość wstąpienia do ra: 
dy żołnierskiej. Twierdzili jednakowoż, iż należy 
dbać o spokój i porządek. 

Nagle wstał pewien akademik w uniformie ka» 
prala i wy; owicce.ać się przeciw jakłemukolwiek 
kompromisowi z burżuazyą. Rada Narodowa jest 
z wyjątkiem socyalisty dr Adlera, który zresztą 
także jest ugodowcem, przedstawicielką strons 
nictw burżnazyjnych. Proletaryatu ona nie zastę: 
puje. Rada Narodowa niema prawa przemawiać 
imieniem ludu. 

Cale prawie zgromadzenie oświadczyło się za 
wywodami młodego kaprala, który silę ogłosił 
socyalnym rewolucyonistą. Na jutro wołał 
oa — zwołamy w niezliczonych odezwach zgro» 
madzenie czerwonych gwardyi. Zgromadzenie z 
entuzyazmem zgodziło silę na propozycye, Mło: 
dego kaprala wybrano szefem czerwonej gwardyi, 
'Fłu:n udał się pod ministeryum wojny i pod kaa 
sarnię Rossauer. Część czerwonej gwardyi checia- 
łą przedostać się do wnętrza kasarni, gdy właśnie 
nadjechała konna policya. 

Trum przyjął policyr kamieniami i strzałami. 
Policya dobyła bialej bnoni. W końcu konna pos 
licya rozpędziła tłum. Wynikiem starcia byli 3 
ciężko ranni i więcej lekko rannych. W między: 
czasie utworzyła się niemiecko-=narodowa gwar: 
dya liczące 4000 ludzi, podczas gdy czerwona 
gwardya ma liczyć 6000 ludzi. 

Spodziewają się walk pomiędzy obiema gwar: 
dyami, 


Niemiecka Rada narodowa usiłuj 
utrzymeć porządek. 


Niemiecko-austryacka rada narodowa ogłasza 
następujący komunikat: Rada postanowiła wy» 


— 


„NAPRZOD* ; 


dać odezwę do wojsk na froncie i w głębi kraju, 
tudzież do ofiiccrów i rad żołnierskich. Odezwa 
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Imnperyalista na wskróś, otwarty nieprzyjaciel 
ludu był duszą ucisku narodowościowego na 


do żołnierzy powiada, że zgromadzenie narodo» | Węgrzech i pogromcą demokracyi; on dwukro- 


we, złożone z wszystkich posłów niemieckiej Au: 
stryi objęło rząd i chce natychmiast zawrzeć po» 
kój. Macie być odtąd — mówi odezwa — peł 
vouprawnionymi obywatelami. Pomóżcie nam 
utrzymać porządek i kawność. Demobillzacya bęs 
dzie natychmiast rozpoczęta. Odezwa zapowiada 
też, że 3 b. m. w niedzielę we wszystkich kosza: 
rach Wiednia w obecności delegatów rady stanu 
odbedzie sie wybór rad żołnierskich, które maja 
służyć jako komisye dla zażaleń (tylko?) $ po 
zostawać w ciągłym kontakcie z reprezentacyą 
ludu. 

Lammasch oświadczył, że jest upoważniony od- 
dać radzie stanu sprawy rządu, o ile odnoszą się 
do niemieckich obszarów osiedlenia. 

Do rady oficerskiej i żołnierskiej, której wy: 
bór odbedzie się dopiero w niedzielę, ma każdy 


| pułk, każdy batalion, każdy zakład, każde clało ; 
| wojskowe wysłać z korpusu oficerskiego dwóch ; 
oficerów z oddziału żołnierzy po dwóch żołnie» ' 


rzy. Wybory sa tajne i swobodne. 
rada żołniersk» składać się będzie z 200 ludzi, 
Takie ciała mają się utworzyś we wszystkich 
garrizonach Austryj niemieckiej, 


O WYDALENIE HR ANDRASSEGO. 

Na  najbliższee posiedzeniu niemieckiego 
zyromadzenia narodowego postawią posłowie 
Malik i bow. następujący wniosek: 

Zacządza się natychmiastowe wydalenie z ob: 
| szaru niemieckiej Austryi zamianowanego przez 
| cesarza Karola byłego ministra Andrassyego jako 
naprzykrzającego się obcokrajowca z powodu jes 
, go noty do prezydenta Wilsona, 


Rewolucya w Budapeszcie. 


W BUDAPESZCIE RADA NARODOWA 
OBJĘŁA RZĄDY. 


Rada marodowa w Budapeszcie wystosowała do 
| wszystkich municipiów kraju telegraficzny okól- 
nik, w którym zawiadamia o objęciu władzy 
przez radę narodową, zamianowaniu Karolyego 
przez cesarza i o zaprzysiężeniu wojska, robotni« 
ków, reszty obywateli w imię 'rady narodowej. 
| Pogłoski o rabunkach w zewnętrznych dzielni» 
cach miasta i dworcach kolejowych, nie odpos 
| wiódejź — według oświadczenia rady narodos 
wej — prawdzie. Według doniesień, które nades 
| 
| 


szły do rady narodowej, panuje w dzielnicach 
Środkowych miasta spokój i porządek; w dziel- 
nicach zewnętrznych udało się ro OM zors 
ganlzowanym utrzymać bezpieczeństwo i porząs 
dek. 

Wydano odezwę, w której donosi się o obję: 
ciu spraw kraju, oznacza się zawarcie pokoju ja» 
ko najpiiniejsze zadanie. Zrobi się wszystko, że: 
by w kilku dniach doszło do skutku zawieszenie 
broni 1 żeby żołnierze mogli powrócić. Proklama- 
cy1 wyraża nadzieję, że uda się ocalić terytos 
ryalną całość kraju. 

Potem zapowiada odezwa przywrócenie wolno: 
ści prasy, przywrócenie sądów przysięgłych, pra» 
wa zgromadzeń i stowarzyszeń, amnestyę wojsko: 
wą i cywiiną, projekt ustawy o powszechnem, ró: 
wnem, tajnem ji rozcłągniętem także na kobiety 
prawie wyborczem do sejmu i do gmin, zapowia: 
da zarządzenia socyalno=polityczne i zarządzenia 
dla obrony robotników, energiczną politykę a: 
grarną, któraby wielkim masom dopomo= 
gła posiąść rolę. 

Minister wojny zarządził, żeby ludność cywile 
na j osohy wojskowe wydały natychmiast wszel: 
ką broń, tudzież zapasy amunicyi, jakie posia: 
dają. i 
Zabicie Tiszy. 

Hr. Stefan Tisza, jeden z głównych winowaj- 
ców wojny Światowej, padł zastrzolony przez 
żołnierzy w własnem mieszkaniu. 

Kim był ten człowiek — wiadomo. Jednym z 
czarnych duchów Austro-Węgier, które wtrąciły 
byłą monarchię w przepaść, chłonącą wreszcie 
i jego. 
| Magmat, zaciekły reakcyonista, bezwzględny 
f 


| 
| 
| 
| 


despota, ciążący od lat nad politycznem życiem 


Węgier, przez ciąg wojny nad losami monar- 
chii. System krwawych prześladowań, który 


pozostanie w historyi pod nazwą „ery Stuerg- 
kha“ był jego dziełem. Stuergkh był tylko ma- 
mekinem Tiszy. 

On to part do wojny z Serbią. On inicyował 
złowrogie ultimatum, upokarzające w najwyż- 
szym stopniu mały naród, om projektował eks- 
pedycyę* karną do Serbii, on nie wzdrygał się 
nawet przed komsekwencyami wojny światowej. 


Wiedeńska ` 


tnie udaremnił reformę wyborczą. J ego publicz- 
ne występy były zawsze cynicmem, brutalnem 
wyzwaniem, rzucanem w twarz pragnącemu 
wolności ludowi. Każde jego zarządzenie, każde 
oświadczeniie bylo urągowiskiem z pragnień, 
ciosem wymierzonym w serce ludu. 

Nemezis dosięgła go właśnie teraz: Padł w 
chwili, kiedy zawalił się w gruz cały system 
świata, który on reprezentował, padł z rąk żol- 
nicrzy, jako należna ofiara tych, których milio- 
ny z zimną krwią słał na rzeź.. ŹZwalił się 
krwawym trupem w tę otchiań, którą tak za- 
ciekle z taką ponurą, niestmudzoną energią ko- 
pał pod stopami ludzkości. 

Szczegóły jego śmierci są następujące: 

We czwartek wieczorem wtargnęło 3 żołnierzy 
- najeżonymi bagnetami do jego domu, rozbiw- 
siy wprzód bramę o automatycznym zamku. -- 
Następnie udali się do salonu, gdzie hr. Tisza 
wyszedł naprzeciw, w towarzystwie żomy i 
hrabiny Almassy. Hr. Tisza wyszedł do nich z 
rewolwerem w ręku. Na żądamie odłożenia go 


| odpowiedział: „Nie odłożę rewolweru, gdyż i wy 


| 
| 


„nie odkładacie strzelb". 


— Żołnierze wezwali 
obecne hrabiny Tisza i Almassy by usunęły się 
na bok. Żona Tiszy nie usłuchała oświadczając, 
że chce zostać u boku męża. Także hr. Almassy 
nie chciała ustąpić. 

Wtem zwrócił się jeden z żołnierzy do Tiszy 
z temi słowy: „Pan ponosi winę za śmierć milie- 
nów ludzi, gdyż Pan spowodował wojnę“. 

Hr. Tisza odpowiedział: „Żałuję i odczuwam 
do Głębi. że miliony ludzi w tej wojnie śmierć 
poniosło. Ale nie jest prawdą, że ja spowodo- 
wałem lub zawiniłem wojnę". 

„Poczem żołnierze znów malegali, by kobiety, 
się usunęły, a od hr. Tiszy ponownie zażądali, 
żeby odłożył rewolwer. Tisza odłożył broń, nie 
powiedziawszy przytem żadnego słowa. 

Zaledwie się zwrócił do żołnierzy, gdy ci skie- 
rowali ku niemu broń. Tisza próbował ręką u- 
sunąć na bok karabiny, lecz w tej chwili zawo- 
łał jeden z żołnierzy. „Wybiła godzina pora- 
chunku!" i Tisza padł trafiony trzema kulami. 
Dwie kułe trafiły po przeszyciu Tiszy hrabinę 
Almiassy i lekko ją zraniły. 

Ostatnie słowa Tiszy były: „Jestem trafiony.. 
umieram... te się musiało słać. 


Kartka z dziejów łupieżców 


. e Ld 
i oczajduszów. 

Poseł Korfanty przytoczył za bolszewicką 
„Prawda“ brzmienie charakterystcznych depesz, 
wymienionych pomiędzy niem. sekr. stanu dla 
spraw zagranicznych Hiintzem a Ludendorffem. 

Rzecz działa się we wrześniu, a tematem była 
rozwiązanie sprawy polskiej. Wyziera z tych 
depesz calı perfidya niemiecka. Ze „strony pol: 
skiej" krzątał się hr. Ronikier, chcąc ugody, ale w 
niepewności, pod czyją flagą korzystniej: niemie» 
cką, czy Habsburską? 

Trzeba było Niemcom i licytować i zabezpie: 
czać sobie nowe łupy i straszyć i podkopywać 
sprzymierzeńca austryackiego. 

Hr. Ronikier zabiegał w Berlinie o linię Bugu: 
Prypeć i chciał, żeby polskie Wilno i okolica 
w drodze głosowania ludowego oświadczyły się, 
czy chcą łączności z Polską, czy z Litwą etnogra- 
ficzna. Otóż p. Hintze chwali się przed Luden: 
Jorffem, że zągroził Ronikierowi, iż w razie roza 
wiązania austrozpolskiego „musielibyśmy (Niem: 
cy) obstawać przy znacznem polepszeniu granicy, 
włączając rewir weglowy“ (zagłębie dąbrowskie). 

Pan Hintze stwierdził wreszcie, że Wilno było 
by w małej Litwie etnograficznej „zawsze ciałem 
obcem'*.. Inaczej mówiąc, Niemcy igrały Wil-, 
nem, ażeby zajątrzyć stosunki polsko-litewskie. 

Na depeszę Hintzego odpowiada Ludendorff, 
że zgodziłby się na rozwiązanie WarszawasWil: 
no pod warunkiem ścisłych gwarancyj: układów 
wojskowych, pocztowych, gospodarczych, z wy: 
odrębnienicm na rzecz Niemiec puszczy biało: 
wieskiej, oraz przerzuceniem na Polskę części 
długów wojennych Niemiec. 

Pan Ludendorff przymomina sobic, że wpraw: 
dzi3 Litwinom oficyalnie przyrzeczono Wil- 
no, ale ponieważ Taryba w ostatnich czasach. 
zhardziała, możnaby „drogą zatargu (jakie to 
charakterystyczne dla polityki pruskosniemie» 
ckiej!) zwolnić się z tej obietnicy.“ 

Pozatem Ludendorff nie chce słyszeć o samo 
decyzyi Litwinów; wbrew stawianej przez Taryż 
bę kandydaturze ks. Uracha obstaje przy „unii 
personalnej z Niemcami, albo lepiej jeszcze z 
Prusami". „Na Litwie należałcby wówczas oczce 
kiwać rozruchów ale przeciwko semu tracta 
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przygotować na czas zarządzenia wojskowe, zaz 
nim Litwinom nowy kurs polityczny bedzie 
znany”. 

Ludendorff woli sprowokowanie ze strony Nie: 
miec zatargu z Litwinami, ażeby otrząsnąć się z 
obietnicy wydania im Wiłna, niż zanulowanie tej 
obietnicy przez dopuszczenie do głosowania lu: 
dowego, któreby w polskiej części Litwy i Wil 
nie wypadło rzecz jasna, na rzecz Polski. 

Ludendorff}. jako reprezentant  grabieżców, 
mających w swych szponach ziemie polskie, c» 
świadcza przytem, żę „glosowanie iIndowe uwa: 
żałbym za niekorzystne; mogłoby ono Polakom 
otworzyć możność żądania na tej drodze je: 
szcze innych dowolnych polskich terytoryów*. 

Wyraźnie domaga się on klauzuli, sżeby „w 
związku z traktatem zażądać od Polsk! jasnego 
4 niedwuznacznego oświadczenia, że rezygnuje 
z wszelkich pretensyi do Litwy 1 że powstrzyma 
się od wszelkiej agitacyi polskiej w Niemczech 
(w zaborze pruskim!) i na Litwie." 

Troska o to, ażoby na Litwie dziś „starybowa: 
nej“ nie stała się groźna „agitacya polska“ a wła: 
ściwie pęd do łączności z Polską, dowodzi także, 
jak Niemcy w tym „dobrowolnie“ zuniowanym 
z Prusami kraju rządzić zamierzeli. 

Ale godząc się na Polskę z Wilnem. Ludens 
dorff jeszcze nie wyczerpywał „gwaraneyj" oo do 
Polski. Nie wystarczają mu konwencye wojskowe 
j gospodarcze.. Notuje, że posyła Hintzemu mapę 
z zarysami granicznymi, przyczem dodaje, że 
przy rozwiazaniu nawet prusofiskiem potrzebne 
mu są, jako „przyczółki mostowe terytorya: 
Ostroleka, Łomża i Ossowiec". 

„Ażeby według możności przeszkodzić w Pol: 
sce austro:połskiemu rozwiązaniu, radziłbym wt» 
szej ekscelencył — pisze dalej — na ten wypadek 
oznaczyć sprostowanie (0) granicy niemiecko: 
polskiej jak najdalej — aż do linii Pilica:Rawka: 
Bzura:Narew*, o ile — dodaje — Niemcy nie 
skrępowały się dyplomatycznie. 

„Tak samo nie ułega wątpłiwości kofia 
czył — że sapre poł tego p og 
Polska pod żadnym warunkiem nie może mie 
wspólnych granic z Rosyą, lecz od Rosyl oddzie: 
iona musi być terytoryum fitewskiem. 

Braknie w tym obrazie reprodukcyi dokumen- 
tarycznej równoczesnych kontrintryg  austrya 
akieh. 

Widzimy jednak, z jaką bezczelnością ten Lw 
dendorff — stracony w nicość w październiku! —- 
we wrześniu krajał sobie cudze ziemie, jak krome 
ki chleba, przyczem całe kęsy chował do niemie: 
ckiej torby. 

A teraz różne Solfy przestrzegają Polaków, Żą” 
dających zwrotu zrabowanych przez Prusy ziem, 
do umiarkowania i nie sięgania po dobytek nie» 
miecki! 


W odpowiedzi Niemcom. 

Lud polaki musi przedewszystkiem udowodnić 
Światu, że Niemcy na ziemiach polskich nie ma: 
ją prawa powoływać się dla siebie na prawo 
„samostanowienia narodów o sobie" |] żądać na 
tej zasadzie przyłączenia ziem polskigh do Prus 
na zawsze. 

Przyjrzyjmy się kwestyi nieco giąbioj. Miasta 
polskie w zaborze pruskim, posiadają doprawdy 
oechy niemieckie. 

Gdyby tak Wilson pezyjechał do Poznania, z 
pewnością uznałby Poznań za niemieckie mia- 
sto. Ani jednego napisu polskiego i rzadko tyl 
ko doleci słówko połskie. We wazystkich nicos 
mal lokalach publicznych nozgościł się na dobre 
język niemiecki. Rząd pruski kładł głównie na 
to nacisk, żeby miasta polskie posiadały na ze» 
wnątrz cechy niemieckie. 

Do miast i miasteczek połakich sprowadzano 
wojska z prowincyi niemieckiej, ściągano wszcl» 
kie potrzebne i niepotrzebne urzędy, w których 
nigdy żaden Polak nie urzędował. 

Poznań n. p, gościł w swych masach 30.000 żoł 
nierzysNiemców; Poznań jest siedzibą wszystkich 
prowincyonalnych urzędów. W ostatnich latach 
założono nawet akademię niemiecką dla celów 
ge manizatorskich i oo najwyraźniejsze, Poznań 
jest siedzibą komisyj kołonizacyjnej. 

Właśnie te żywioły nadawały miastu cechy 
niemieckie. Z chwiłą gdy tylko rząd pruski opu: 
ści mury Poznania, miasto stęmie się odrazu pol- 
skim. Germanizatorzy wszelkich odcieni skaza: 
ni zostaną na bezrobocie i tym samem na wyjazd 
z ziem poslkich. Bowiem niemczyzna na ziep 
miach polskich jest wytworem sztucznym i sztu: 
czniż podtrzymywana i karmiona. Gdy tylko 
zabraknie rozgadnika tej mczyzny, rządu pru- 
skiego, to odrazu uzyskają masze miasta i wioski 
swe naturalne oblicze — oblicze polskie, 

Tak się przedstawia sprawa faktycznie. 

Przyjrzyjmy się nieco jeszcze samemu nsjazde» 
wi Niemców na nasze miasta. 


W ostatnim dziesięcioleciu ubiegłego stulecia 
odbył się najazd na miasteczko Miłosław w 
powiecie wrzesińskim. Polskiego burmistrza lan: 
drat nie zatwierdził, więc przesłano do Miłosła: 
wia burmistrzasNiemca; z nim razem przyjechał 
policyjny komisarz miejski i jeszcze dwóch pisar- 
ków:Niemców. Niebawem przyjechał szynkarz: 
Niemiec. u którego dobrana czwórka raczyła się 
wódką 1 piwem niemieckim, knując plany wzmo: 
żenia najazdu niemieckiego na miasto. 

Zaraz potem przysłano do Miłosławia aż trzech, 
nieco później jeszcze dwóch nauczycieli+Niemców. 
Dobry Niemiec nie mógł przecież chodzić w bus 
tach i spodniach polskich, ani jeść polskiego 
chleba, więc sprowadzono szewca, krawca ji pies 
karze — Niemców. W kilka miesięcy później os 
twoczył Niemie. sklep korzenny, W szkołe trzeba 
było pomaprawiać ląwy, a w gminie drzwi, więc 
dalej po stolsrza Niemca. A że jedno wywołuje 
drugie, więc zjawił się w Miłosławiu lekarz i rzes 
źmk — Niemiec. 

Rząd pruski łożył na utrzymanie tych apostos 
łów z funduszów germanizatorskich. Cała ta 
chmara Niemców wysypywała się co roku na 
unodziny cesarskie na rynek miłosławki, a przy» 
bywało ich co roku coraz więcej, 

Obok wszelkiegó rodzaju urzędników i rze: 
mieślników poławia« się zaczął coraz gęściej bros 
daty kolonista wiejski W międzyczasie odkrył 
rząd pruski nowy piekieimy sposób niemczenia 
miast polskich. Zaczęto wykupować w okołicach 
miast bądź to podstępem, bądź też przy pomocy 
teroru ziemie z rąk PEAN a i osadzać na nich 
chłopów:Niemców. OQOddawano im ziemię za 
bezcen, za zobowiązamie, że będą kupowali i za- 
mawiali w mieście wszystko tylko u Niemca. — 
W ten sposób wypierańo aż do ostatniej chwiłi 
żywioł polski z miast 4 wiosek polskich i stwa: 
rzano sztucznie niłemczyZne. 

Rzemieślnik i robotnik, a w późniejszych la: 
tach także i chłop polski skazani zostali na tu- 
łaczkę. Gr 

Nie stało dla nich miejsca na ziemi rodzimej. 
Pilność i inteligencya rzemieślnika i robotnika 
polskiego nie znalażły pola działania. 

Rząd polski wypierany z miast i wiosek pol- 
skich, emigracye do Westfalii i Nadrenii, Bran: 
denburgii i Saksonił i tam w kopalniach i hutach 
pracuje na kapłtaliste+Niemca; bez nadziei po» 
wrotu do kraju: à 

Chociażby nawet uciułał grosza, to o powrocie 
mowy być nie może. Nie wolno mu bowiem było 
na kawałku ziemi, który nabył, pobudować cha» 
ty, bo na to trzeba było specyalnego pozwolenia. 
którego wladze pruskie stale odmawiały. 

W Westfalii pracuje 300 tys. polskich górni: 
ków i 120 tys. hutnfków i robotników:Polaków, 
którzy czekają na możność powrotu do kraju. 

Punkt 13 Wilson a ma tym biednym tułaczom 
powrót umożliwić, ałe w drodze staje „prawo 
samcstanowienia narodów o sobie“, z którego 
chcą korzystać ci, co rozsłedli się w chacie robos 
tmik1 i rzemieślnika polskiego. 

Osiedli oni na złemiach polskich prawem prze» 
mocy i chcą korzystać z zasad, jakie stawia zwy: 
cięska demokracya zachodu! 

Wypędzony lud polski ma prawo korzystania 
z prawa samostanowienia narodów, a nie haka: 

którzy prawem kaduka rozsiedli się na 
ch połskich. 

Przyszedł czas, w którym robotnik, rzemie» 
ślnik 1 chłop polski żądają swej chaty i swej zie: 
mi u siebie, we własmym kraju. 

Zwycięska demokracya musi im to prawo przy: 
znac, a napływowi, sprowadzeni Niemcy, mogą 
posajmować opuszczone plwcówki w Niemczech 
przez robotników polskich. 

Westfalia jest krajem niemieckim, więc tam 
miejsce dla pruskich hakatystów. Lud połski nie 
Żywi pomimo tyciącznych krzywd nienawiści do 
Niemców, ale nie może dla ich pięknych oczu 
onda tm swą ziemię i chatę. 

Dośc już tej poniewierki i upokorzeń! Ziemia 
polska należy się Polakom, a nie Niemcom! 

Adam Wach. 
i 


e © 
Z różnych stron. 
TOWARZYSTWO TATRZAŃSKIE stoi na 


nej przaz ludność połską. W tej sprawie odbyło 
się posiedzenie osobnej komisyi, która rozpatrzya 
ła kroki, jakie w najbliższym czasie podjąćby 
należało. i 
ZABÓJSTWO PROWOKATORA. W Lublinie 
pE zabity we własnem mieszkaniu Henryk 
uszczyński, którego w roku zeszłym wymienio: 


f 
straży granie polskich w okolicy Tatr, zamieszka: 


no na liści: agentów ochrany, w następstwie cze» | 


go wykluczono go z listy radnych. 
ZRABOWANIE MAGAZYUÓW W BRUCK. 
| Do Wiednia przyszły wiadomości. że*magazyny 


| w Bruck (w Dolnej Austryi, nad granicą węgie» 
| ską) zostały zupełnie zrabowane przez żołnierzy, 
| którzy wracają do domów. Zabrano miedzy ins 
| nymi amunicyg. katabiny maszynowe I granaty 
ręcznie. 
| KOLEGIUM WYKŁADÓW 
(Rynek, A—B, L. 39): 
Sobota: prof, dr J. Reiss; „Muzyka Mozanta" 
z ilustr. muzyczną). 
| REPERTOAR TEATRU 1M. SŁOWACKIEGO. 
W sobotę: „Wyzwolenie“, 
W niedzielę po południu: „Zawód“; wieczór: 
„Zaczarowane kolo“. 
| REPERTOAR TEATRU POWSZECHNEGO. 
| Sobota po południu: .Młyparz i jego cóeka“; 
wieczorem: „Młynarz i jego córka“. 
Niedz ela po poludniu: „Zbójcy”; 
„Piękna żonka”. 


NAUKOWYCH ' 


WECZÓT: 


— Dr. TRAMMER 


iekarz w Tarnowie 
ulica Goldnammera (Zdrojowa) Nr. 3 


powrócił na stałe 
i ordynuje jak poprzednio. 


Wszystkim tym. którzy wzięli udział w pogrze: 
bie naszego ukochanego syna i brata Kazimierza, 
w szczególności Przew, Duchowieństwu, Korpu- 
sowi ofłcerskiemu i Towarzyszom broni zmałe: 
go, oraz łaskawej Publiczności za okazanie współ: 
czucia ta dogg przesyłamy serdeczne „Bóg za 
płać", Rodzina Bronikowskich. 


ZZA AA DARREN O O O 


AGRYPIN, (szt, my ce aeae me 
Dra WIERZB:CKIEGO. 


Skład główny : ADLER-APOTHEKE, Wien 18, Wzhringerstr. 148 
Żądać w każdej aptece. 


„NA POSTERUNK 


U ed 
PISMO KOBIECE 


poświęcone zagadnieniom życia narodowego i ruchowi ko- 
biet dążących do zdobycia pełnych praw obywatelskich 


pod redakcyą HELENY WITKOWSKIEJ, wychdozi w KRAKÓWIE 
ul. Szpitalna 7. 


Redakcya i Administracya otwarta codziennie od 10—1. 
Przy Redakcyi czytelnia pism. 


Bób idirin i boni Cd Zrddkdh 
Konsumy robotnicze 

Kółka rolnicze 

Restauracye 

Krajowe prowiantury wojskowe 


mogą nabyć serki piwne i bryndze znakomitą 


w dowolnej ilości — w Fabryce serów 


Braci Rolnickich 


w Krakowie, ulica Sienna 1. 2. 


z LJ k” ` 
Nowe czeskie gęsie pierze 
daria za 1 kig. i. jakości białego puchu K 55—, białego 
pół puchu K 38'—, dobrego białego z puchem K 26'—, 
tego samego il jakości K 18—, niedartego za 1 kg. I jako- 
ści białego K 10—, tego samego II jakości K 7'-— wy- 
syta IRMA HALOEK, Praga-Smichov, Kinskystrasse 1. Zastępcy 
| do dalszej sprzedaży osobom prywatnym poszukiwani. 


-p-n E a a a  Ń 
RBGBGOGGG6G9500000000800600000600000000 


|OKRYGIA DAMSKIE 
| 


Kostyumy, płaszcze, garni- 
tury futrzane, bluzki, halki, 
spódnice do bluzek 


AU BONHEUR DES DAMES 


Kraków, Fioryańska 10. Tel. 3467. 
Ceny znacznie zniżone uwidocznione 


na wystawach. 


t32220220230004002000090990300000 


220000 LEILA a606%0053005950600008088 


1 „NAPRZOD* Nr. 245 


K uiei sprzedaję 799%*%*** 200000 
= śię arki , Kupię 


periy 1 wszelką biżuteryę skilag wiktuałów, handel 
nową i ary ga | mieszany lub jakiekolwiek 
zegarki oraz sztucz 
: pa inne mnie sze przeisię- 
b lace najwyższe ceny. 
m je zabki biorstwo hanolowe w sta- 


JÓZEF GYANKIEWiCZ rym lub Wie:kim Krakowie. 


Lantad zegarm,strzewski i jubilerski 


Jw, $ 4 | Zgłoszenia pod „Handel“ do 
OP MECH zj Biure ogłoszoń Folikaa Śtattera, 
Taniej niż wszędzie | Grudzka 13. 


eca000 SGLÓRA O esoc00 


i 


z 


specyalne kursa. | 


12 metrów „weby“ 
lub płótna „szyfon* dam za 
wyszukanieśł pokoi zkurhnią, 
łazienką i światłem elektry 
czneni lub gazowem. Dzieini- 
ca obojętnu. Zgłoszenia li 
| stowne do działu inserutowe- 
go Naprzodu,“ ul. Grodzka 

13. pod „S. 5. 28%, 


Lokalu $rędniego 


w bliskości śródmieścia na 

warsztat stolarski poszukuję 

Zgłoszenia pod „K.“ przyjmu- 

je: Dział inseratowy „Naprzo 
du“ UGro/zka 13. 


40 haierzy 


"th 


(za kartkę pocztową) ko- 
szłujeWas moj katalog, któ- 
ry Wam na żądanie bezpła- 
tnie przesłanym zostanie. 


Cik. dost: wca dworo fanns Konrad 
Dam wysyłkowy w Śriir Nr. 1674 (Czechy 


ł-szej jakości brzytwy ze 
srebrnej stali K %:—, 9—, 
11—. Aparaty do golenia 
poniklowane K 7'50. Dwu- 
stronne ostrze rezerwowe 
za tuzin K 12—, Maszyn- 
ki do strzyżenia włosów 
lub brody K 26—, 28 —, 
Wysyłka za pobraniem lub poprzedniem 
nauesianem należyłość. Zamana do- 
twolona ub zwepi uoga 


SZNUR OWAD D ŁA, 
prawdziwe skórzane 
100 cm. d'ugie, 100 sztuk | 
kor. 50*— i 55*—. Sznurowa 
| dia z celulozy, nieprzerwalne j 
sziuk k 24—. Sznurek 
odda mocny 1 klg. K 12—, 
Adaf wanar, Budweis, 
Czechy. 


kilku robc robotników. 
KRAKOW 
© pac Dominikański 2 


> E LU DELUX: {rág Stolarskie; Te!, 3335 


$ktad przyborow do Światła elektr. 
i dzwonków ele<trycznych. 
EE TETETE TTW TT TBI PROPO 


Patent RACE 
iewość | światowy. 
Już dziś ARN > € 
znany, Aa 
z naszej polskiej 
firmy pochodzący, | Kursa maturyczne PPPE 
es 
LUMAX*, praktycz- 
w rzy TEA i uzupełniające 
d do zeszywania 
e ao obu.. ARÓW, DL. Karmel ka 6 
wia; płotna, placht; 
wozowych, worków « EDI wr. PIÓREM 
it. p. Niezbędne dla; SZA8ie do yi 
wszystkich. Pełna | 692. uzup. — Dla reprobo. | 
gwarancya, 
sposób użyciai Cena 1 sztuki; ' Polsk. 
z rozmaiłemi igłami. zwojem | 
nici K5— z przesyśką, 5 sztuk nak i r 
K 22:50. Za załiczką o 50 h.jprowintył. luformucye i zg 
3057 drożej. Fabr.: 11- 12 i 2—4 po pol. 
Dom Handlowy M. Piarożek ! Ska, | 7% 
Krakow, ul. Karmeiicka 9 L. ! PORTR ET Y 
Prawdziwe tylko z a każdej fotografii luszem i 
naszą firmą na rączce, kolorami oraz totogralie na 
poice anie 
wykonuje 
Zakład fotograficzny 
4 
„GEORGE“ 
Kraków, uL Karmelicka 10. 
Mie,ski Teatr Powszechny | 38 
poszukuje 
KRAWCÓW. 
Skończanie piękny kształt | Zuioszenia przyjmuje się w 
| Kancelaryi od godziny 6—8 
biu stu E s Bokne naa wieczorem. 
ptóbowany i Pueti działający 
preparat 
,. HYPERIN 
a płfentowaną wibracyą, Najnowuz 
przez iekarzy iolecony wywi 
wiedzy, Widoczny akalek juź go 
14 dniach, dalsze używanie zbyłe= 
czne, len nańzwyczajny preperai go- 
rąco polecie można kobietom kæ | 


+dego wieku. 


O nieszkouliwośc: i działaniu 
aświadczyło się niejednakro imie 
wiele doświadczonych aulorek. 

Pena arancya uBluwowo za* 
strzeżona Źauinieda w najwy Żazym 
stopniu. Da się także przez 2 osoby 
użyć. Za nie odpowiednie awroi 
pieniędzy. 

Cena wraz z prze orami i spo- 
sohen: użycia Kor. 9*80. Pocztą o 
90 hal. więcej. Dyskretna wysyłka 
bez podaia zawartości przez Dom 
wysyłkowy Towarów hygienicznych ; 


J. KUKLA, 
Prag, Perig. 59. 


"Mimo, że wskutek wojny > 
towary m IE) 


Ignacy Cypres’ 
Kraków, Szewska 13/18 


sprzedaje towary 
po nadzwyczajnie | 
nizkich cenach. - 
« Niklowy system 
* Roskopf Patent i 
łu heuszk iem koron 
—, lensam na 
gamienie 46. — budziki 
w KRAK iuh szafkach dre- 
wnianych K 60'—, Posrebrza- 
ny kryty Gre Roskopf-Patent `| 
60 K. Stalowy damski, K 50, 
K 60. Budzik K 35'—, Łań: < 
cuszki srebrne od K15—, 
Harmonie po K 40, 50, 70, 
do 150. Skrzypce po K 40, 56 | 
170 do 120, Dyamenty dowzkła 
po K 10— do 30'—, Maezyn- | 
ki do włosów 26 —, brzvtwy 
| po KB60, 7,8, 8 i 16. 


SNY cennik darmo l aptatnie 


Pralcia | tabiamia „WISŁA”, 
Kraków-Podgórze, Nadwiślańska 8 


poszukuje 


W ydawca: 


Polski i wanych i uczniów z Król. | 


System korespondencyjny dia | 


EPE YYY a an Weoo DNY 
tgnacy Daszyński. — Redaktor odpowiedzialny: 


NICOWANIE 


ubrań cywiimych i unformowych wykonuje 
szybko i po możliwie niskicn cenach 


Powszechny Zakład Uniformowy , 


Back i Fehl, Kraków, Pouwale 5, 
TeL 3346. 


Przyjmuje także materye do kontekcyonowania dla wię- 
ksżych zakładów 1 może w krótkim czasie t0V.G0U garni- 
turów wykonać. 


ŚWIERŻKY, LISZAJE, PARCHY 


| usuwa najszybciej dra Flescha orygi- 
nalna, prawnie ochropiona maść Skaboe 
form, nie brudzi, zupelnie bezwunna, Probuy 
słoik K 4—, duży słoik K 6—, porcya lamiluna 
K 15—, Bucznosć un markę othr. „Śwaboiorm* 

Główne składy: Lwów: A, lekarz 3. Hay; Kraków: 
Apteka pod Białym Orłem. Rynek główny A-B 45, 
Apleka pod złotym or} m Witnelma Ehrlicha ul. 
Krakowska 11; Przemyśl: ©. k. obwodow» Apteka 
M. Schwarza; Jarosław: Apteka pod Czarnyw 
Orłem Józefa Rohna; Tsraow: Apteka Obwo 
dowa J. Niesiółowskiego; Urohobycz: Apteka pod 
Opatrznością G. F. Tobiaszka; Koiomyja: Apteka 
Obwodowa Dr. Stefana Stenzla; Nowy Saez Apteka 
sg Marcina Gorzeckiego. Główny skład dla Rzeszowa 
 : okolicy: e. k. obwodowa apteka w Rzeszowie 
ul. 5 Maja; Stryj: Apteka „pod węgierską koroną” 
A. Sternuerga. 


FILIA 
GALICYJSNIEGO ZIE 48x1EGG RANKU KREOYTO XERO 


w ärakowia, płac Maryacki 9. 

Załałtwia wszystkie interesy wchodzące w za- 
kres bankowych czynności. , 

Przyjmu,e wkładki oszczędności na książeczki i 
rachunek bieżący, oprocentowuje wkładki po 4*/o. 

Zwiaca wkładki bez ograniczenia wysokuści. 

Podatek rentowy opłaca bank. - 

Godziny urzędowe dla stron od 9 rano do 1 popoł 


Rioch wadda Pani czyta 


| moja bardzo zajmujące pouczenie 
il 


wypróbowany sposób przy zani- 
kui braku petnościbiustu Piszcie 
z zaulaniem do pani łdy Krause 


PME PM 
Wodociagi, pompy, śazienki, klozety IL. 


oraz O reperacye w zakres 
ten wchodzące wykonuje 


Zakład instalacyjny JOŽEF LASKO 


KRAKOW, ulica Mikołajska 5. Filia ulica Bożego Ciała L. 21 
Telefon är. 3593. 


PROC Oo 


JERRY. S2 


2 OGR. ODP, 


KRAKOW, FLORYAŃSKA 28 
LWOW, SYKSTUSKA 2 
posiada na składzie w wielkim wyborze 


paasa M —-. 


ZNAKOMITE SZYDŁO żone. 458. =o 


ztybko sżwujm juk mas 
szyna. Najlepszy wynalaze» by skórę | * tartę 
obuwie, uprząż, koce, worki. „jakoteż” wsżćja._go 
rodzaju materye i suknie cte. samemu naprawiać 
i szyc można.N'ezbęne dla każdego, zeręcza się użya 
tec: ność. Cena kompletnego szydła 2» memi, 44 ma 
różnemi igłami i sposobem użycia za sztukę ko- 
ron 490. 3 sztuki kor. 14—, Wysyłka za pubr niem 
M. $WOLODA, Wiedeń Ie, Hiessgaśsa 13-— 56, 


— — a a 


dobotników. 


łodziei i tokarzy poszukuje 
za dobrem wynagrodzeniem przy zau 
pewnionej aprow.zacy: 


FABRYKA MASZYN ROLNICZYCH, 
Oświęcim. _ | 


UNIWERSALA) MŁYNEK RECZNY 


(prawnie zastrzeżony) 


kompletne amerykańsk e 


URZĄDZENIA BIUROWE 
I GABINETOW MĘSKICH, 


stylowe 


GARNITURY KLUBGWE: 


skórzane, pluszowe, gobelino- 
we, Sukienne; kompiet. Siyiowe 


SYPIALNIE i JADALNIE; 
w ększailość łóżek wraz z mate- 
racami i szafkami nocnem:, na- 
da,ących ssędourząazenia pen- 
Syonatów, hoielów, burs etc, 


Mój uniwersalny młynek ręczny 
nadaje się znakomicie do miele- 
nia maku. korzeni, cukru, kawy, 
owsianki, orzechów, krup. iL p. 


Ten mały młynek 
wykazał świetne załely swoje pod- 
czas wojny i może być użyty do 
mielenia wsząkiego rodzaju pro- 
duktow tak na grubo, jak i de- 
likatniej. Waga okoio ? kita 


Cena za sztuke K 24, 


Uniwersalny młynek do mięsa 
K 60. biłynek do mielenia ko- 
ści K 320. Wysyłka z Wie- 
dnia przy nadesłaniu mależytości, 


Generalne zastępstwo 


Max Bónnel Wiedeń iV., 
Margaretenstrasse 27, Abt. P. 18. 
=M Prospekty gralis. =—— = 
r n a O a wziac ważna nk 
Ogłoszenie. 


Większa ilość ukwalifikowanych robotników ja- 
koteż i samodzielnych Kiðruwników poszukiwaną 
jest 
do warsztatów kraw'eck'ch i szewskich. 
Zgłoszenia przyjmuje Ekspozytora Krajowego Pa 
tronatu dia rękoazieł i drobnego przemysłu w Kra 
kowie, Smoleńsk 12, II. p. 
| R 0 A O O A AO A A GOA A. 


Nowy Salon Sziuki 
ul. Szczepańska Í 7, ip. ' 

Kupno i sprzedaż obrazów artystów 

malarzy polskich i zagranicznych, 


| 
| W stawa otwarta od gorz. 

40 rano do godz. 6 wi:czór, 
wrap wolny, 


E RE E T 


AA R RAR A IICIOICJEHCJOJC: 


! | ARE Nat 


lanewniopy akotek w przeciwnym razie zwrot pieniędzy. 
Jędrny piękny biust 


otrzymacie przy użyciu Dra RIXA 
kremu piersiowego. Gwaruniuje się za 
nieszagdliwuść, wiele  pod.iękowań. 
Dla każdego wieku rychły pewny sku- 
( tek. Zewnętrznie do użycia. 
Słoik próbny kor. 5—, Duży słoik 
wystarczający dla skutku kor. 10— 
Osobno porto 75 hai., wzgięunie 95 ha 
lerzy. Wysyłka bez podania zawarto 
ści z opisem użycia (poste rest: nte 
tylko za poprzec niem nadesłaniem na- 
leżytości) rzez NOVITA», Versandge- 
schift 32, AUSSIu v w | Czechach, 


m a 


| fre kaski w Jade, u Kości 


poleca: 


RAZEE | t 
aea o ORO ZZ OSOZ EAC |/ 
Dostonałe maszyny do Szyca 
i wszełkie części składuwe. 
Aparaty fotograficzne 
i przybory do tychże. © 
Pate ony, gramofony 
i wielki wybór płyt. 
Przyjmuje się maszyny uży- 
wane i płaci g tówką przy 
kupnie nowych, skupuje ma 
Szyny do szycia, grzmofrny. 
płyty gramot rowe i palefonowe używane, a takze 
rowery i pumy do rowerów. 


j Ha manie ręczne w najiepszym gałunku. 


a najnowszem 
pielęgnowaniu biustu. 


m me 


iżiaryan PyrzewSai, drukarnia Ludowa, Kraków, Dunasewskiego © ilelelon 1310) 


mari 


ślusarzy, kowali, stolarzy, kosi 


_ 
a 


